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Z powodu zbliżającego się końca trzeciego kwartału Redakcyja ma' zaszc-tyt upraszać 
J *anGw nych Prenumeratorów i  tych , którzy by chcieli na: nowo prenumerować, aby raczy li 
^CZcśnig i  jeszcze przed końcem' tego półrocza złożyć prenumeratę kwartalna, w tych 
£ej. krót. Pocztamtach  , w których życzę sobie odbidrać tę' G azetę , • lub tu głównym ces. 
r6l. Pocztarricie lw ow skim ; albowiem tyle tylko 'drukow ać s ię■ będzie egzem plarzy , na ile 

Preriumefata przed końcem tego kwartału do głównego c. k. lwowskiego Pocżtamiw nade- 
1 aną zostanie.
j  Keoby chciał odbidrac Gazetę' we L w ow ie, raczy Zaprenumerować id kantorze Gazety 

owskidj przy Ulicy Wałowćj pod Nrm. 289.
Prenumerata kwartalna' na Gazetę Lwowską ’ z  Rozm aitościam i i  Dodatkiem w ynosi: 

p  t .  fVe wszystkich d. k.- Pocztamtach na prowincyi złr. 5 kr. 36 m. k . ; w głównym c. k. 
°cłtam cie lwowskim złr. 5 kr. 12 ni. k .;  wraz z opieczętowaniem„

2. Dla tych  pp. Prenumeratorów którzy chcą ją  we Lwowie w kantorze Gazety Lw ow- 
skidj odbidrac , wynosi prenumerata’ na kw artał złr. 4 kr. Ą8 rn. Av

PP.-Prenumeratorom" we Lwowie, na ich żądanie^ Gazeta będzie do ich pomieszkań od~ 
J<ftana, jeżeli zapłacą i  góry1 w kantorze G azety na m iesiąc *5' k r .;  n a  kidartał 46 kr.

" t  Ponieważ'Bedafeyj a'odebrała zażalenia-kilkifszanówhycK Prenumeratorów że niektóre numera Gazety nie-
j^j^atnie ich- dochodziły, chcąc na przyszłość skrócić drogę załatwienia- podobnych zataleó, upżnsza , aby każdy, 

oby (]oznawa} nieregularnośi i, lab'opóźnienia, podał natychmiast na piśmie zażalenie do tego' c. h. Pocztamtu, zktó- 
8°  Gazetę odbiera ;• a-jeżliby-po niejakim 'czasie nie otrzymał odpowiedzi, łub zodosyć-ueżymenia, abypote'm podał 

P^żbę przez pocztę do głównego' c. k. Pocztamtu lwowskiego i ■ który każdą słuszną- skargę-, według możności będzie 
? starał załatwić.- >

WIADOMOŚCI KRAJOWE. "
_  z  Widdnia. ' J< O godz. 9 ' rano instytut włoski s ie ró t, polem

W iadomości *  Pragi a A. 2'. sierpnia, ^
*nec*nói eazerie umieszczone , donoszą o dal- zakład dla księży obląKauycn, r  przełożonem u 
»zym p ib rc ie  Naiiaśniójszego Dworu w tej sio- konwentu, dała' znaczoą Buromę dla jednego 
lic , Pobyc,e łNfM“Sn.ej g chorego, k tórem u potrzeba odjąć nogę. O god.

W d03Sa9SierpUia n o  o O.pojechaliNN.Cesarstwo «  udała się N. Pani niespodzianie do teclm i- 
Busztihrad^ W południe zaproszono znowu czuogo instytutu stanów, <*lazo aczen.a zbioru, 

C*eśc5 szlarhtv i c k woiskowych do cesarskie-, pomnożonego w ostatnich dziew ięciu la la c h , 
^  stołu z  l ł n d n i a  H o d z  4 1,2 zaszczycił przyczć.n każdy z nauczycie ów m iał .0 szczę-

Ł .  m  ,?,rk,r r i! t *. N-Wieczorem wrdarzyła eie znowu m ieszkańcom  Panią o różne techniczne t izyc-u przedm ioty 
. p . . o b L «  blio .aoia N N , € = .» ,. .» «  »  Ł T ę t

bsza° w°**ów w iernej u  egi°sc* * Cesarstwo Pani do konserwa toryjum  muzyki, a o godz. 
IchM °” ^nia ^  tea trze  s an . ’ j  a i  3^2 zwiedziła klasztor karm elitanek . W ie-
dowS- C’ W napom nę beda w sercach tego zgromadzenia! K  p rz e d s ta w ie n iu  k o m e d y .w e ^ 3  kopom n ^  ^  po

pod |„ \ D1a*,,8Bner  Prf eZ. * JTC -fir* W d  31- bożność, jakoleż troskliwość o ukochanego na-
s- « . i r z :P: ^ u N; : r « w . . woa6^  r Ł t t y t  ? ■ * , - «
*an°  do 10  1 /2 , poczem odwiódził N. Pan do- aby go Bóg długo jeszcze dla kościoła bw> - g 
kadzącego jen e ra ła  księcia L ich tenstein , który, utrzym ać rac J
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WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
Porlugalija.

W <3. 27. sierpnia z południa o godz. 3cićj 
wyszła droga edycyja Courier londyńskiego 
z następującą krótką wiadomością: »Wstrzy- 
m ujem y druk naszego pism a dlą og łoszenia, 
iż tej chwili prz tbył do nas um yślnie wypra­
wiony goni>;c z F alm outh  z doniesieniem , że 
Dona Maryja została w Lizbonie przez lorda 
W illiam  Russel uznaną , i że D uero opuścili 
migueliści.*

Globe z d. 27. sierpnia wieczorem zawiera 
następujące wiadomości z Falm outh  z d. 26. 
rano o wpół do ósmej : sW łaśnie teraz nade­
szły przez statek  parowy A frican , który w d. 
17.. Lizbonę opuścił, bardzo ważne wiadomości. 
Aż do owego dnia nie posunęły się były woj­
ska Dom M iguela po za Coim brę , i liczyły 
tylko 16000. lu d z i, a zatem  ostatnie wia­
domości bardzo były przesadzone. M arszalek 
Bourm ont mówią, n iekontent je s t z tej sprawy, 
i wojsko jego całk iem  utraciło odwagę , tak  
dalece, że wątpią, aby się odważyło zbliżyć ku  
stolicy. Książę T e rce iry , stal z silnym korpu ­
sem  w Villa franca. Ochotnicy ciągle ten korpus 
pom nażają. Około Lizbony powznoszonp szańce 
i przygotowano wszystko do dzielnego przyj®* 
cia nieprzyjaciela. Lizbona bardzo była spo­
k o jn a , rząd powszechnie lubiony. W Perto 
zm ienił się w d. 2 1 . całkiem  stan rzeczy. Fe- 
dryści zrobili wycieczkę z rozpaczą, m igu ©li­
stów wypędzili z bateryj, zabiwszy onych m nó­
stwo, Ostatni opuścili wszystkie bateryje i wszy­
stko wojsku Dom Pedra zostawili. Rzeka D uero 
je s t otwarta i okręty kupieckie zawijają. Lord 
R ussel podał w d. 15. swój list w ierzytelny, 
jak o  poseł naszego dworu. Adm irał P arker 
odebrał rozkaz, aby w razie potrzeby wysadził 
swoje wojsko m orskie ną ląd dla obrony sto­
icy, a tak m igueliści nie m ają jnż  żadnej na­

dziei wziąć Lizbonę, a chociaż się jeszcze ja ­
kiś czas naprzykrzać będą, wszelako będzie to 
bez skutku.

Migueliści pod Coimbrą m ają być w zupeł­
nym  stanie rozwiązania. Podług ianej wieści, 
na  giełdzie rozszerzonej , lecz nie zaręczonej, 
Wojsko Dom  Miguela miało się istotnie pod­
sunąć pod L izbonę, lecz w stanowczej bitwie 
pod m uram i stolicy zostało całkiem  pobite, 
przyczem  i m arszałek Bourm ont m iał zginąć.

Gazety m adryckie z d. 20. sierpnia zawie- 
raj?^ z Elvas następujący list z d. 16. t. m . : 
»Pierwszy alkad tego m iasta odebrał właśnie 
teraz dwie depesze z d. 13. od gubernatora 
A brantu, donoszącego m u. ze 18000 łudzi ró­
żnej broni miguelistów idzie do Lizbony, oprócz

wojska księcia Cadavał, k tó re się z arm iją po* 
łączyło. D epesza mówi jeszcze, ze 5 dywizyj®* 
będąca w przedniej straży, stała ju ż  w Alcobaz® 
y Rio Mayor, 18 legoas od Lizbony, i że król 
Dom- M iguel I. i m arszałek Bourm ont pr®y* 
byli w d. 13. do P o m b a l, 26 legoas od L*®' 
bony. Z listów prywatnych w iem y, że korp®* 
wojska, pod sprawą h rab i A lm er (de la Ge* 
netiere) przybył do Y illa franca, 6 legoas od 
Lizbony.*

Courier % d, 28. sierpnia zawiera W drugieJ 
swojej edycyi lis t podróżnego na statku  Africa®’ 
który Lizbonę w d. 17. sierpnia opuścił a o® 
F alm outh  w d. 26. t. m . zawinął. L ist te® 
donosi między innem i, że w d. 15. właśnie ®® 
im ieniny Dony M ary i, podał lord  W. Russ®1 
na pokojach swój wierzytelny list jako peł®®' 
mocny m inister i uwiadomienie o nznaniu kr®' 
lowej ze strony Anglii. Wiadomość ta  roz®' 
szła się natychm iast W m ieście, gdzie wyb®' 
chnęla w ielka radość, w sku tek  której ośw»®“ 
cono miasto. :

Podróżny te n  donosi d a le j : ' W  OporW ’ 
gdzie wysiadłszy na ląd kilka godzin b"' 
łem  , zrobił je n e ra ł Saldanha w d. 18 . bard*® 
rano wycieczkę w k ierunku  ku Yallong®’ 
Zastał m iguelistów nieprzygotowanych wcal®1 
rzeź była znaczna, i Saldanha zabrał wie^  
jeńców  i taborów. Reszta została rozprósz®®*’ 
i przez jazdę pięć do sześciu m il angielski®® 
ściganą. Następnej nocy cofnęło się wszyst 0̂ 
Wojsko miguelistów, będące w Villanova i ł*0' 
licy blizko 10  do 12  -mil ang ie lsk ich , a W_
20. w cąłym obwodzie Oporto nie było ani Je'  
duego. W iększa część stojących przed ro g a l i  
m orską okrętów zawinęła w d. 19. na rzóbf* 
a reszta nazajutrz. Liczba zbiegów, przybył*®' 
jących do Oporto, pom naża się codzieńni® ’ 
w d. 20. Widziałem ich 85, którzy przybył*®° 
głównej kwatery w 2  godzinach; między ni*®1 
znajdowali się różni oficerowie.

Nadzwyczajny dodatek Kroniki lizbońsk<eJ 
konstytucyjnej z d. 15. sierpnia zawiera 
k u ł następu jący : rJego cesarska mość ks*ą*» 
'Bragauza, re je n t im ieniem  krolowej, przyj*®0 
wał dzisiaj lorda W illiam  Russel, jako  
mocnego posła, zawierzytelnionego przez kr° . 
angielskiego, i upoważnionego szczególnie nz® 
rząd prawowiernej królowćj je j m ci D° /  
Maryi I I . , jakotez opatrzonego w pełnomo®®^ 
ctwo , aby sprzymierzony je j król. mci 
angielski aż do mianowania posła repreze®10̂  
wał. Przy tej sposobności m iał zaszczyt pr®e . [
stawić jego cesarskiej m et adm irała f>arj iera, 
oficerów król. siłyjnorskiej, zostającćj pod r 
kazami dostojnego admirała na Tagu*
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I lisz p a n ija .

—  Z  M adrytu d. 8. lipca, — 
Słychać, ze poseł francuzki, pan Rayneval, 

®tr*ymał od swego rządu rozkaz, ścisłego urzę­
dowego przekonania się o stanie naszych finan- 
®ów i naszego dłngu krajow ego, naszych do- 
i °dów, wydatków, względem  ściągania poda- 

, możności ich  podwyższenia lub  zniżę* 
**,a : —  jednem  słow em , o stanie naszego ba- 
E®ctwa narodowego, i zdania swem u dworowi 
®prawy yf tej m ierze, dla dania rządowi fran- 
<*ikiemu jasnego wyobrażenia o wartości 

h iszpańskich, aby mógł w czasie przed- 
8,fWziąść środki do odwrócenia nowych stra t 
^  lych papierach.

"Wielka Brytanija i Irlandyja.
^  d. 27. sierpnia odprawiono radę gabine- 

, 0łv|  do ułożenia mowy królewskiej przy za- 
j je ż e n iu  p a r la m en tu , aby takową 28. prze­
być królowi na tajnej radzie.

^  Leeds otworzono składkę dla znanego nau- 
^yciela L ancaster, żyjącego z rodziną swoją 

®ędzy w A m eryce angielskiej, 
jj., izbie wyższej przeszedł w d. 20. sierpnia 

1 tozględem niewoli w osadach. E il do upra- 
n'enia rzym sko-katolickich ślubów został na 
0|osek m argr. C lanricarde powtórnie odczy­

n y .  W izbie niższój przeszedł w wydziale 
'* o h erb ac ie ; poczem p. Littleton wniósł na 

P°Wtórne odczyt anie b ilu  wzgledem  przysię­
głych irlandzkich. “ ^
U IV izbie wyższej w d. 22. sierpnia został po- 

*ny przez lorda kanclerza bil i po raz pierwszy
“czytany; podług tego b ilu  w tak zwanych 

j ^ y c h  boroughach całego kraju  powinny być 
°rporacyje gm inne utworzone. Jest 30 bo- 
°ughów, k tóre przez bil reform y otrzymały 

J *ywilej, posótać reprezentantów  do parlam en- 
Ludność ich  wynosi 1 ,200,000 dusz. Ta 

a kw alifikacyja, nadająca prawo głosowa- 
Podczas wyboru rep rezen tan tów , nadaje 

Eib-łV° wyl,ora na urzędników gm in. Rada 
U u103 Wybiera m ajora i ciało starszych gm in- 
dz * Recorder. zaś boroughów mianowany bę- 
*»iu6 ? rzez króla. B il , który na tem  posiedze- 
8,  ®,e może ju ż  p rzejść , tem  je s t ważniej-
*te I1* *6 zasa<ły onego powinny być porówna- 
ju * nn®In* m unicypalnem i korporacyjam i kra- 
Sp’r J*°dezas gdy, jak  wiadomo, panowały w nim  

f c5ne > rozm aite przestarzałe urządzenia 
- Łie '®|slracy i, sprawiedliwości i policyi. W iz- 

p odn,zaze uczynił uwagę jeneralny  sołicytor 
odczytania tak  zwanego b ilu  o urzę- 

ach  kancelaryjnego sąd u , że zniesie­

nie ! redukcyja pewnych posad w tym  najwyż* 
szym sądzie przyniesie rocznej oszczędności 
56000f  s. Mianowanie dyrektorów w kancelary- 
jacli,które m iał dotąd lord kanclerz, przeniesiono 
na króla. Praw ie wszystkie dzieńniki zgadzają 
się w pochwałach ulepszeń , jak ie  lord kanc­
le rz  zaprowadził w tym sądzie, w jego przesta­
rzałych form ach , niesłusznych zwłokach i zgu­
bnych kosztach. Jak w iadom o, lord Brou- 
gham  i S ir B obert P e e l, chociaż się w swoich 
politycznych zdaniach bardzo od siebie różnią, 
wszelako w reform ach adm inistracy i, a szcze­
gólniej spraw iedliw ości, przez siebie przygo­
towanych , na jednej opierają się zasadzie, i 
pierwszy przy wnijściu do m inisteryjum  od te ­
go począł , gdzie ostatni przy wystąpieniu z ga­
b inetu  stanął.

Na posiedzeniu izby niższej w d. 24. sierpnia 
povystał pułkownik Evans i r z e k ł : iPom im o 
mojego zaufania w duchu , k tóry  k ie ru je  na- 
szer zew. ętrznem i spraw am i, sądzę, iż W 
chw ili, kiedy izoa rozejść się m a na kilka m ie­
sięcy, powinienem  zacnego w icehrabi (Palm er- 
stona) upraszać o jasną odpowiedź na n iektóre 
główne pytania względem  zewnętrznej polilyki- 
Poczynam rzecz od powinszowania szczęścia do 
blizkiego rozwiązania trudnych uk ładów , k tó ­
rych przedm iotem  była niepodległość Bęlgi- 
ju m . Spodziewać się należy, że m inisteryjum  
nasze, uwolnione bądąc od tej nieprzyjem nej 
sp raw y, przj mie więcej stanowczy system  
względem innych zewnętrznych pytań. Mia­
nowicie spodziewam się, że przyszłe posiedze­
nie uczyni coś zaspokajającego na korzyść Pol­
ski. Teraz zaś przedewszystkiem powinna Por- 
tugalija i Wschód ściągnąć uwagę m inistrów . 
Dona M aryja, królowa de ju rę , je s t ju ż  nie­
jako królową de facto . S.ród takich okolicz­
ności byłbym się spodziewał, że rząd nasz nie 
będzie się ociagał. uznać ją  publicznie. Ponie­
waż w tćj m ierze nie wątpię o dobrych ch ę ­
ciach m in istrów , i ze w tej chw ili, gdy się to- 1 
czą u k ład y , moSeby nieroztropnie byto żądać 
wyraźnego oświadczenia od zacnego w icehrabi, 
przeto zrzekam  się tego , i żałuję ty lko , że 
uznanie to już  uie nastąpiło. Jestli 'p raw d ą , 
ja k  zapew niają, że Francyjo i Anglija jedynie 
ze względu dla Rossyi nie obstawała wprost za 
Doną Maryją, podczas gdy nic nie uczyniły, aby 
przeszkodzić wprost interwencyi śamowładzcy 
w sprawach tureckich; przeto mogą p 0 n iin  te ­
raz wymagać, aby onym dozwolił'wdać się w 
sprawy portugalskie , ponieważ oba te  wypadki 
są zupełnie jednakow  T eraz przejdźmy do 
pytania oryjentalnego. D la n a s , pierwszego na­
rodu morskiego na świecie , bardzo ważną je s t
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■zćrzą , ze Kossyja chce władzę s^bję ustalić 
nad brzegiem  Bosforu, Któż nie widział bez' 
trwogi niezm ierne postępy,, jak ie  uczyniła’ 
je j polityka, dokoła siebie zagarniająca ? P o - 
nieważ kraj nic w tej m ierze nie' dowiedział 
się urzędownie , życzyłbym sobie w i e d z i e ć l ) ’: 
czyli wysłany niedawno do- S tam bułu ' korpus* 
rossyjski wojska, po-słaDy był za zezwoleniem* 
Anglii i Francy!,. lub  pomimo- protestacyj re ­
prezentantów  owych obudwóch dworów w Kon— 
Btantyuopolu ? 2) Czyli p raw da, że zawarty-
został zaczepny i odporny trak ta t1 m iędzy 
Fiossyją a T urcyją bez udziału obcego po-sła 
a  naw et bez zawiadomienia' o tem  rep rezen ­
tantów Francyi i Anglii przy wysokiej porcie ? 
Nie powinienem  dodawać , iż nader ważną jest, 
chwycie się stanowczych- srędków* ostrożności,- 
aby Kossyja nie uczyniła na nowo- podobnych/ 
kroków zaczepnych. Jak  mi się zd a je , cel ten 
mógłby być najltepiej: osiągniemy odpowiednym* 
trak ta tem  m iędzy Francyja- aA ngliją , aby tym  
sposobem ustanowić należytą równowagą; J e ­
że li rząd posiadk ten- trak ta t, wnoszę na onego* 
przełożenie."- PI Cutlar Fergusson wyraża po­
dobnie konieczność', aby Francyja i Angłija za­
garniającej dokoła polityce rossyjskiej , która 
zagraża wolności i niepodległości całej Europie; 
otwarcie i dzielnie stawiły czoło. S ir K obert 
Ingłis łączy się do tego życzenia , aby lord Pal- 
m erston dał izbie potrzebne objaśnienia wzglę­
dem  owego zatrważającego trak ta tu . Lord Pal- 
m e rs to n : »Jest zawsze dla m nie ukontento­
waniem  , gdy mogę dać izbie wszystkie w m a­
jem  stanowisku możliwe ob jaśn ien ia ,. i tem  
chętn ie j uczyniłbym to w niniejszym przypad­
ku, zwłaszcza, że zacny i waleczny pułkownik 
w pytaniach swoich okazał um iarkowanie , za 
co je s tem  m u winien- wdzięczność. Muszę j e ­
dnak najpierw ej sprostować b łą d , w jak i po­
p a d ł ,  gd-y m n iem a , że Francyja i Angłija * bo- 
jaźliwego względu dla -Kossyi nie wdały się 
wprost w in teresa poitugałskie . Co się’ doty­
czę rządu angielsk iego , mogę oświadczyć, że 
w calem  nasze.m politycznem  postępowaniu nie 
byliśmy żadną bojaźnią Kossyi, tego lub  owe­
go mocarstwa kierowani. W zględem  Portugalii 
trzym aliśm y się tylko polityki , jaka  zdawała 
się nam  być najdogodniejszą dla honoru kra ju  
> najkorzystniejszą dla jego interesów, i mogę 
zapewnić , że Francyja powodowana była tym 
samym sposobem m y ślen ia , i nie dozwalała 
wpływu obcej porady. Co się- dotyczę W scho­
du , rząd słyszał wprawdzie o traktacie między 
Eossyją a Turcyją , lecz gdy ten trak ta t nie zo­
stał nam  jeszcze urzędownie udzielony, przeto 
nie m ogą dokładniej powiedzieć o oDegoz prze­

pisach. Przy- czynności- i działalności pism Pe" 
ryjodycznych , naturalna j e s t , że zacni genlly* 
manowie często pierw ej słyszą1 rzeczy , zaszłe 
na obcych-dworach , zanim 1 rz ąd 'je s t w staniCi 
lub  widzi* za1 stosowne V zawiadomić o fen łp ar'  
lam ent.- Pytano się ,• czyli’interw entyja R°s9P 
w Turcyi zaszła za- Wolą lub  bez woli ADś 
i Francyi;- R ząd: ang ie lsk i n ie  uważał *a P°* 
trzebę , sprzeciwiać się tem u  krokowi',- 
waż się Kossyja zaraz' zobowiązała coTtłąć sWOj® 
wojska', skoro dopełni szczególnego celu 8V 
jego poselstwa: Ros-syja dotrzym ała swoje8°
słowa; Z  powyżej przytoczonych powodów 
mo£>ę przełożyć żądanego dokum entu; Jeie 
rząd będzie m iał urzędownie ów trak ta t', 1 
tenczas' rozważy,, czy li, i jak ie ' k roki' W ,e) 
m ierze m a przedsięwziąść/" Pułkow nik E^a°* 
oświadcza się ' być zadowolony terai objaśe'6'  
n ia m i, lecz wynurza nadzieję , że na przyszłe'11 
posiedzeniu będą pewniejsze objaśnienia daBfc 
P. Fergusson pyta się , czyli* porta , zanim ff6' 
zwała* pomocy Iio ssy i, nie uczyniła w przód^" ' 
g lii’ podobnej propozycji; Lord- Palmersto" 
potwierdza to , że przeszłej jesien i' porta prf* 
siła ADgliją' o pomoc na m o rzu , lecz rząd b,b 
osądżił, aby tem u 1 żądaniu* mógł uczynić 
syć.- P.. M urray pyta się , czyli ogłoszona B'B' 
dawno- przez Times korrespondency ja, zna 6̂ 
zioną w L izbonie, je s t w ierzy telna;, mieści ** 
sobie'osob] ve objaśnienia;-, w nićj* skreslB0® 
8? pew ne1 osoby, wspierające rząd-, n a jw if^  
godzien pogardy, tak dalece , ze jeź li owe ‘r  
sty są prawdziwe , mało* czyuią zaszczytu’ 
rakterow i angielskiem u. Lord1 PalmerstoD 0 
powiada na to u śm iech em , że nie może **te* 
m ierzą dać objaśnienia*, z tej prostej przycẐ  
ny, ponieważ nie jes t m in istrem  spraw ®a^ < 
nicznyeh Dom  Pedra , którego lep ie j by*0*’/  
się .zapytać o to , niżeli jego. Po tych s ôVvai,a 
nastąpił huczny śm iech, poczera przeszła >z. 
do bilów, dotyczących się interesów miejscoW}’* 1

Francyja.
K ró l, w przejeżdzie swoim do Cherbourg8’ 

przybył w dniu 27. sierpnia przez St. Germ aj*jj 
T rie l, M oulan, B onnieres, V ernon, d a t  
Bizy , gdzie zanocował. .

Temps z dnia 2Bgo sierpnia w yraża:
Iowa Dona Maryja je s t w drodze do 
z księżną Braganza. W dniu SŁ7. sierpni® ^  
cować będzie w Kouen. D nia 28. rano 
jedzie  do Hovre i wysiędzie w pałacu ad00'!!*, 
licy i, przygotowanym od k ilku  dni na Pr*^L 
cieosób, w jć j orszaku będących. Dona Ulf T3 e  
nie jedzie  incognito, j at At. Journal du **a e% 
doniosł, lecz jak o  królowa Portugalii. OBL

i
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Wojenny, na który ma wsiąść królowa, co chwila 
jest spodziewany w przystani hawrsltiej. Z ap e­
wniają , £e , gdyby jaka okoliczność odwlekła 
jej odjazd do Lizbony, królowa je j mość m ie­
szkać będzie w zam ku w E u.

Królestwo Sardyńskie. •
Wyrok na śmierć sądu wojskowego dywizyj- 

ncgo w’Genni, wydany na furyjera Sacca i ka­
prala Aymiui z powodu spisku na zdradę kraju, 
®'e został wykonany, ponieważ król zastrzegł 
?°bie , ze szczególnych powodów uczynic uży­
tek królewskiej łaski no ich korzyść.

Sąd dywizyjny w Cham bery skazał sierżanta 
^ancaldi z powodu, ze należał do spisku woj­
skowego, na śm ierć , lecz król zam ienił tę 
karę n a 20-letnie więzienie na galerach.

Państwo Papićzkie.
W dniu 26. sierpnia udała się księżna Rerry 

^  towarzystwie król. neapolitańskiego posła hr. 
hndo lf, do pałacu kwirynaluego dla odwiedze- 

Jego Świątobliwości,

Szwajcaryja.
Ciało prawodawcze w N euenburg  postanowiło 

^'ększością głosów , nie posełać posłów do 
Zurick.

Gazeta powszechna donosi zN eufchatel z d. 
29. sierpnia: Wezwanie sejm u, w grożącym to- 
■aie wydane , aby nowych posłów tam że wyse- 
lao , nie zostawiało -żadnych wątpliwości , że 
powinniśmy sie ostatecznie zdecydować i czyli 
^ a tn y  płynąć ze s tru m ien iem , lub zupełnem  
odłączeniem się od Szwajcaryi ujść nicbezpie-
c*eństwa. Onegdaj przełożono to pytanie o ży- 
0'U wielkiej radzie , i na wczorajszem posie­
k an iu  .uchwalono 67 głosami przeciw 15, iżby 
„ 'ólowi jm ci pruskiem u jeszcze raz wynurzono 
^Jeżenie, zm ienić stosunki N eunburga do Szwaj- 
oaryi. Uchwalę tę szczególniej na tern zasa­

d n o , że Związek z r. 1815. ju ż  od dawnego 
o*as u , a mianowicie przez uznanie ziem slwa 

aŁylejskiego i Ausser - Schwyz jest de facto  
*0'8*czony, £e od dwóch la t większość stanów 

Anarchiczną konstytucyją N euenburga za 
^zgodną z kosłytucyją Związku ogłosiła, i po-

- rn,e na odmiany nasta je , i że przy władzy, 
zeciwnej Związkowi , k tórą sobie sejm  bar- 
loj przywłaszcza , i Neuenburg jest w niebez-

n:o « e ń 8twie > agy tajj ( u a lyleja i Schwyz 
zostały uciśnione. W końcu mianowano 

Ca‘ Catnbricr , Pf. G uiłlebert i m ajora Dubois, 
posłdw , aby osobiście te życzenia królowi

- Jawili.  P .  P f u e l ,  c h o c ia ż  sp ie szn ie  z K o b l e n -

cyi tutaj przybyły, m iał podczas tych narad 
zupełnie przybrać ch arak ter obojętny.

Dalszy ciąg i dokończenie R zutu oka na go­
spodarstwo wiejskie w Niem czech i wynikające 
Z tego 'wnioski (przerwanego w n. 104. g. n.)

Świetnym był wydatek wełny w tym roku ; 
podobny, a może większy, obiecuje rok przy­
szły. lito  spokojnie i stale w swoim zawodzie 
postępow ał, tego nie uciśnie nizka cena zboża, 
ponieważ naprzód je s t zapewniony i bez obawy 
czekać może , aż zboże znowu swoje osiągnie 
wartość.

Posiadacze owszarni będą mogli znowu wy­
wrzeć dobroczynny wpływ na targi zbożowe, jeż li 
ilości towaru uie pomogą nad wszelką m iarę po­
większyć i cenę jeszcze bardziej zniżyć. Przy 
nieznacznej ilości siana w tylu okolicach używać 
będą w iele zboża jako surrogatu, co by w razie 
przeciw nym  przepełniło targi. Okoliczność ta 
była i je s t mało rozważana , gdy się użalam y 
na nader nizkie ceny zboża. Niechaj na targ, 
na którym  np. 3 do 4000 szefli zdaje się być 
zan ad to , przybędzie jeszcze na raz 1000 szefli, 
a zobaczymy s k u te k .— Jestli atoli owczarnia, 
a mianowicie ulepszona, istotnie korzystna dla 
gospodarza niem ieckiego, i pozostanież taką na 
dal? ną to podwójne pytanie,, odpowiemy krótko 
i dobitnie. Czyli aię wynagrodzi, gdy będą ta ­
kie ceny , jak  są w tym roku , to się samo 
z siebie okaże. Atoli potrzeba tu  rozważyć 
dwie okoliczności. Raz, nie każdy może u sie­
bie zaprowadzić tanio uszlachetnioną owczar­
nią i onę w sposobie prostym i rozumnym  utrzy­
mywać; z tego powoda wystawiony je s t na wiele 
wydatków , które większą część zysku naprzód 
pożerają ; powtóre , w ostatnich trzech  latach  
w iele owczarni dotkliwych strat doznawszy, po­
trzebują dłuższej trwałości świetnego okresu , 
aby one straty wynagrodziły. Ale właśnie czyone 
i oględne hodowanie owiec m a tu pierw szeń­
stwo, kiedy właściciel owczarni używa wszyst­
kich środków, vr mocy jego będących, aby przez 
przykupno i przychówek zastąpi znowu owe 
straty, iżby zupełny odniósł zysk z pomyślnego 
wnioskowania , gdy takowe następuje. I wła­
śnie w czasie, gdy wszystkie inne krajow e pło­
dy w nizkiej są c e n ie , nie powinien wyżywie­
nie swoich owiec kłaść drogo, ho to zysk z 
nich jeszcze bardziej podnosi. Czyli zaś wy­
nagradzające ceny wełny długo się jeszcze utrzy­
mywać będą , przytaczamy w lej m ierze nie­
które fakta. Najpierwej: przez pom orek lat ostat­
nich zmniejszyły się poczęści owczarnie, i pewną 
je s t ,  że juz  w tym roku okazuje się surowej 
wełny niedostatek, który przed przyszłą strzyżą 

)( 2



— 650 —

zapewne okaże się dotkliw ym ; albowiem Itrajo- godniowym płacono, w m ałych partyjach : za 
we rękodzieluie poczynają się nań uskarżać, korzec pszenicy 6 zr. 30 kr. , żyta 4 zr. 36.kr., 
Z łeg o  to powodu ju z  się mocno dopytują o n a - jęczm ienia 3 zr. 12 Itr., owsa 2 zr. 30 kr. W. W. 
stępną strzyżę, a w czasie tćj m usi cena ra - Cena wódki także spadła; za garniec sz u m ó w k *  
czej podskoczyć, niżeli spaść. Powtóre: zuży- płacą po 44 kr. w. w.
cie wełny w ogólności, m ianowicie uszlachet- Biała  8. września. Ceny zboża w miesiącu 
nionej, widocznie się powiększa i pom naża przez sierpniu  bardzo się chwiały, ponieważ niestała 
ciągle nowo-wynajdowane m ateryje , do czego pogoda m niej więcej żniwom zagrażała. Jak°z
szczególnie wełna czesana z merynosów na nowo 
obszerne otwiera pole. Potrzecie : jak  doświad­
czenie dosyć potwierdziło , produkowanie uszla­
chetnionej wełny nie je s t łatwe , a pom nożenie 
jgje je j dalsze, dosięgnie niebaw em  granic. 

Spodziewać się z pewnością można, żeN iem

wielu gospodarzy poniesło znaczne szkody, p®' 
nieważ z powodu ciągłych deszczów zboża *e'  
brać nie mogli. N iektórym  tylko udało 
zwieść je  za chwilowej pogody, drugim  na p»-la 
pozrastało. Przy tem  wszystkiem , żniwa . na' 
zwać można w ogólności dość pom yślneffli»

cy ten produkt długo jeszcze ze swoim zyskiem  chociaż sloty zawiedły nadzieje bardzo obfitego 
będą wydawały, i nie dozw olą, aby im  sąsiedzi plonu, i dla tego ceny zboża , k tóreby zap6'  
ich  złote wydarli runo. W końcu nam ienic wne były sp ad ły , gdyby żniwom pogoda był®
chcem y jeszcze o dwóch gospodaiskich płodach: 
3estto rzepak 1 len. Pierwszy może być uważany 
jako płód , który się tego roku b ie  udał. Po czę­
ści zaginął on w zim ie bezśnieżnej, po części zaś, 
gdzie się u trzy m a ł, popsuły go chrząszcze i gą­
sienice. Co zaś o tym płodzie w Niem czech do­
szło naszćj w iadom ości, to wszystko zgadza się 
na to , że plon onego nie czyni nawet połowy 
plonu zwyczajnego roku , i że tu  i ówdzie tak 
się nie udał, że trzeba go było przeorać, a na­
w et gdzie indziej w nasienie się zaopatrzyć. 
Okoliczność ta, tak wysoko podniosła ceny, że 
stoją ju ż  o 60 procentu  wyżej , niżeli roku ze­
sz łeg o , a może dójdą do podwójnej ilości. 
I  toto wprawia oiejarzów W k ło p o t, a wielu 
Z nich nie będzie mogło nawet pół roku wy­
rab iać oleju. Korzystną jes t dla dalszego wy­
rabiania rzepakn , że się zużycie oleju tak usta­
liło ; albowiem nie prędko chwycą się surro- 
galów , i wszystek olej. stary i zapasy rzepaku 
tak zostaną spotrzebowane , iż w roku przy* 
szłym będą się ubiegać o nowy owoc i, gdyby 
się paw et u d ał, dobrze zań zapłacą. D la lnu 
nie były z początku lata św ietne widoki , atoli 
deszcze w czerwcu i l ip c u , szczególniej późny 
siew tak poprawiły, że ten  produkt można do 
najprzedniejszych liczyć. N iestety 1 fabryki 
ln iane nie mogły odzyskać dawnego życia, ina­
czej , przy taniości c h lc b a , dobrym i tanim  
ln ie , możnaby się dla wielu prządków okolic 
górzystych dobrych spodziewać czasów.

W ia d o m o śc i h a n d lo w e  i przemysłowe.
(Z  korrespondencyj p ryw atnych .)

•* Przemyśl d. i t .  września. Ceny zboża za­
czynają v naszćj okolicy sp ad a ć , i niższe są 

'te :az  jak  na Podola. —  Na ostatuim  targu ty-

sprzyjała , pozostały w większej części takie 
sam e, jak ie  były p rzed łó m , a nawet pszenic® 
poszła w górę , ponieważ najwięcej ucierpiała- 
Ceny teraźniejsze są : Korzec pszenicy, 6 d° 
6 zr. 24 k r . , żyta 3 zr. 24 k r . , jęczm ienia 2 *r' 
24 kr. do 2 zr. 30 k r. , owsa 1  zr. 48 kr.
1 zr. 24 kr. vn. k. —  Zbiór kartofli będzi® 
dość obfity i w dobrym gatunku , tak-ie-pfrzy* 
uajm niej w cenie nie podskoczą.

Drzewa owocowe także zrodziły.
Ceny bydła przeszłego tygodnia były mniej 

w ięcej; Woły po 28 do 29 z r . , krowy po 1 
do 42 z r . , owce po 3 z r . , w ieprze po 16 
24 zr. podług wielkości.

Sukiennice w Białej i B ielsku wyrabiajS 
wciąż według możności wszelkiego gatunku s® 
kna, leczsku tek  nie wynagradza natężonej pr®' 
cy; albowiem odbyt sukna je s t lichy i za! ich? 
cenę. Wysokie ceny wełny, jak ie  znowu były D® 
ostatnim ja rm arku  w Peszcie, uciem iężają 1®* 
bryki tak , że niepodobna im  wyjść na stvoj0, 
Do lego cztery nowe bankructwa: jednego zn®' 
komilego fabrykanta suk ien , jednego hancU®" 
rza wełną i dwóch handlarzy suknem , do ostatk® 
zniweczyły k red y t, lubo może jeszcze któż/ 
z nich załatwi swych wierzycieli i znowu s'? 
podźwignie.

Za cetuar przędziwa konopnego płacą 9 ^0 
40 zr., lnu 12 4/2 z r . , łoju 22 z r . , m iodu  1 
zr. , wełny polskiej 80 do 430 zr. m. k.

WIDOWISKA we LW O W IE.
T e a tr  n ie m ie c k i.— Dziś: M d n e c h i e C apu letti, o‘W : 

Rom eo u n d  J u l ie ,  opera  we 2 aktach- , 
Jutro: D er Barom cterm acher a u f  der Zauberinse! 

o der: D ie  drei undergaben  ̂  o p e ra  
d /iejsko we 2 a k ia c h , i balet przez famiW  
K ohler i F o rtu e r, p o d  nazw a: D ieFcenkotdo1
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